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4 Opłatek Zwierzynieckiego Komitetu Obywatelskiego

ŁW czwartek 27 stycznia 2005 roku odbył się tradycyjny 
płatek Zwierzynieckiego Komitetu Obywatelskiego. Jak zawsze 
stanowił on okazję do podsumowania minionego roku działania 

Srganizacji a także przedstawienia planów na przyszłość i ser- 
ecznych noworocznych życzeń. Honorowym gościem uroczy­

stości był ksiądz infułat Jerzy Bryła.
Zwierzyniecki Komitet Obywatelski jest jednym z nielicz- 

■nych Komitetów w Polsce, które wciąż kontynuują swoją dzia­
łalność. Jest stowarzyszeniem, którego celem jest działanie na 

rzecz lokalnej społeczności oraz budowanie struktur obywatel- 
Kkich. Od momentu swego powstania Zwierzyniecki Komitet 

Jbywatelski ściśle współpracuje z parafią Najświętszego Salwa­
tora.

(TY/)

Wszystkie fotografie - S. Malik

9 lutego, w środę, Popielec
Msze św. z obrzędem posypania głów popiołem na 

znak pokuty będą o godz. 6.30, 7.15, 8.00, dla dzieci o 
godz. 17.00, a dla młodzieży o 18.00 i o 19.00. W środę 
popielcową obowiązuje post ścisły (można spożywać trzy 
posiłki, w tym jeden do sytości) oraz wstrzymanie się od 
pokarmów mięsnych.
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SPOTKANIE 
PO 17 LATACH

W czerwcu bieżącego roku minie już 17 lat, odkąd uro­
dzeni w 1973 roku uczniowie Szkoły Podstawowej nr 31 im. 
doktora Henryka Jordana odebrali świadectwa jej ukończenia.

W sobotę 22 stycznia z inicjatywy kilku kolegów i koleża­
nek w kawiarni „Salwator” spotkało się 38 absolwentów z roku 
1988. W spotkaniu uczestniczyły przedstawicielki grona pedago­
gicznego: obecna pani dyrektor Elżbieta Blatkiewicz, wychowaw­
czyni ówczesnej klasy A pani Elżbieta Kwapin, ówczesna wy-

Spotkanie 22 stycznia 2005. Fot. Halina Kaliska

'ĘŚ-

chowawczyni klasy B pani Aurelia Zuber i pani Bogusława Ber- 
hang-Prochownik, która była pierwszą wychowawczynią klasy A.

Na „zjazd” uczestnicy przybyli z różnych stron Polski (do­
szło nawet do takiej sytuacji, że dwóch kolegów jechało razem w 
jednym wagonie, a rozpoznali się dopiero na imprezie).
Przed wejściem do Kawiarni każdy odczuwał lekką tremę. Wiele 
razy przez głowę przebiegła myśl: „Czy nie zawrócić?”, „Jak przyj-

I Komunia Święta, maj 1982, Salwator

$
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mą mnie dawni koledzy?”. Jednak po wejściu trema mijała, moż­
na stwierdzić, że atmosfera „rozluźniała” się z godziny na godzi­
nę. Rozmawiano na różne tematy. Wspominano „dawne dzieje”, 
opowiadano o obecnym życiu, przeglądano zdjęcia.

Było naprawdę bardzo miło i wesoło. Wiele osób deklaro­
wało, że na kolejne spotkanie na pewno się stawi. A najprawdo­
podobniej będzie to niedługo, ponieważ z inicjatywy pani dyrek­
tor Blatkiewicz w święto Patrona Szkoły (18 maja) rozegrany ma 
zostać mecz siatkówki pomiędzy drużyną absolwentów a druży­
ną nauczycieli.

PS. Wszystkich zainteresowanych zdjęciami, komenta­
rzami informujemy, że są one dostępne na stronie internetowej 
www.djworld.pl/1973.

JDz

Zapraszamy na rekolekcje...
U KsięŻy Salwatorianów

SzkoŁa Modlitwy SŁowem BoŻym. Prowadzą: ks. Krzysztof Wons,^ 
ks. Joachim Stencel, ks. Piotr Stawarz - salwatorianie z CFD.B 
kierownicy duchowi i rekolekcjoniści.
18-20 marca 2005 - Poznawanie siebie w świetle Słowa Bożego 
(cz. II). Odkrywanie prawdziwego obrazu siebie może stać sięjB 
szczególną drogą do poznania i przyjęcia własnej wartości. ■ 
6-8 maja 2005 - Doświadczenie grzechu i przebaczenia w świe­
tle Słowa Bożego (cz. III).
7-9 października 2005 - Pogłębianie osobowej więzi z Jczusemjl 
przez kontemplację ewangeliczną (cz. IV).
4-6 listopada 2005 - Jak przemodlić Słowo? Wprowadzenie do 
"Lectio divina" (cz. V).
2-4 grudnia 2005 - Wiara i kryzysy w świetle słowa Bożego (cz. VI)-

Ćwiczenia Ignacjańskie dla duchownych i świeckich:

21-29 września 2005 (tygodnie: I - IV)
28 grudnia 2005 - 5 stycznia 2006 (tygodnie: I - IV).
Zgłoszenia ok. 4 miesięcy wcześniej.

Rekolekcje Lectio Divina (modlitwa SŁowem BoŻym):
23 lutego - 3 marca 2005 (I, II i III etap)
25 kwietnia - 3 maja 2005 (I, II i III etap)
1-9 września 2005 (I, II i III etap)

SzkoŁa Kierownictwa Duchowego
8-10 kwietnia 2005 - Jak radzić sobie z lękiem? Jak kierownic-0 
two duchowe pomaga w twórczym przeżywaniu stanów lęku. 
Prowadzi o. Mieczysław Kożuch, jezuita, psycholog, kierownikj| 
duchowy, rekolekcjonista
27-29 maja 2005 - Słowo Boże i formacja. Prowadzi: o. Amedeo 
Cencini, kanozjanin, wychowawca, psychoterapeuta, kierownik™ 
duchowy, znany i ceniony formator we Włoszech.
11-13 listopada 2005 - Komunikacja w relacjach. Prowadzą Wie-- 
sława Stefan i Elżbieta Łozińska, żony i matki, prowadzą zajęcia 
w Instytucie Pedagogiki Uniwersytetu Wrocławskiego

SzkoŁa Biblijna

15-17 kwietnia 2005 - Księga Apokalipsy. Siedem proroctw. Pro-M 
wadzi: o. J.-M. Belsunce, ze Wspólnoty św. Jana we Francji 
3-5 czerwca 2005 - Szkoła Biblijna: Ewangelia wg św. Mateusza. 
Kazanie na Górze: utopia?... Prowadzi: Ks. Stanisław Witkowski, 
saletyn, wykładowca Nowego Testamentu, kierownik duchowyB 
rekolekcjonista —
13 -16 października 2005 -Dni Duchowości Biblijnej: Słowo Boże 
i Duch Święty. Podzielone na dwie części. 1. część obejmuje wy-jj 
kłady, konferencje, wprowadzenie do lectio divina. U. część prze-| 
żywana w klimacie pełnego milczenia i na osobistej medytacji 
Słowa. Prowadzi: o. Raniero Cantalamessa, kapucyn, kaznodzie-^ 
ja Domu Papieskiego.

Podczas sesji i rekolekcji obowiązuje całkowite milczenie, jest 
możliwość skorzystania z rozmowy indywidualnej z kierownił 
kiem duchowym. Koszt noclegu, posiłków i uczestnictwa zależ)® 
od wybranego pokoju, bez noclegów i posiłków taniej. W se­
sjach bierze udział ok. 200 osób, konieczne jest wcześniejsze zgło-fe 
szenie listowne (imię, nazwisko, adres, zawód, wiek, termin I 
temat sesji) wraz z zaadresowaną do siebie kopertą ze znaczkiem 
pod adres: Centrum Formacji Duchowej, 30-364 Kraków, ul. Św_ 
Jacka 16. Tel.269 23 97, e-mail: cfd@salwatorianie.pl, w dni poł 
wszednie godz. 8.3o-12.oo, 14.00-17.3o, 18.oo-19.oo. "

http://www.djworld.pl/1973
mailto:cfd@salwatorianie.pl
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MUZYCZNE BOŻE NARODZENIE
Styczeń bieżącego roku był w naszej Parafii świętem muzyki. 

■ Organizatorzy cyklu "Muzyczne Wieczory na Salwatorze", którzy 
‘ postanowili, by każdej niedzieli rozbrzmiewała Muzyka na Boże 

Narodzenie pod przeróżnymi postaciami, dokonali w tym celu wszel­
ki kich starań i wysiłków. I można chyba z całą odpowiedzialnością 
■ stwierdzić, że sam zamysł, jak i efekt ciężkiej pracy przyniósł nad­

spodziewane efekty...

I Muzyczną ucztę rozpoczął koncert Chóru Cecyliańskiego - z 
solistami (m.in.ElżbietąTowamicką) i z towarzyszeniem organów.

Tydzień później zagościł u nas Chór Chłopięcy Filharmonii 
im. Karola Szymanowskiego w Krakowie i Chór Ol im Pueri Can- 

Itantes wraz z zespołem instrumentalnym. W ich wykonaniu 
kolędy i pastorałki nabrały jeszcze radośniejszego i niepowtarzal­
nego klimatu Świąt Narodzenia Pańskiego, a ciekawe i barwne 

łkomentarze Lidii Matynian-Hałoń przeniosły słuchaczy do Betle­
jemskiego Żłóbka.

Kolejnej niedzieli Muzyka na Boże Narodzenie znalazła swoje 
odbicie w utworach organowych we wspaniałej interpretacji or- 

Iganisty Królewskiej Katedry na Wawelu Witolda Zalewskiego. Usły­
szeliśmy dzieła J.S. Bacha, F. Nowowiejskiego, F. Raczkowskie­
go, C. Francka, J. Alaina i E. Gigoufa, których inspiracją były 

^Narodziny Bożego Dzieciątka.
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23 stycznia z renesansowymi kolędami i pastorałkami wystąpił 
Zespół Muzyki Dawnej "FLORJPARI". Przepiękne, choć mało znane 
i rzadko wykonywane utwory, dawne instrumenty, zwłaszcza dęte 
i perkusyjne, pełne pasji i zaangażowania muzykowanie zachwyci­
ły licznie przybyłych na ten koncert.

Zaś w ostatnią niedzielę Boże Narodzenie objawiło się nam w 
muzyce dzięki znakomitemu koncertowi Krakowskiego Chóru 
Kameralnego, Krakowskiej Orkiestry Kameralnej, solistów oraz 
znanego dyrygenta prof. Stanisława Krawczyńskiego - rektora Aka­
demii Muzycznej w Krakowie.

Oprócz Concerto Grosso op.6 nr 8 g-moll Arcangelo COREL- 
LEGO („FATTO PER LANOTTE Dl NATALE” - Koncert na Boże 
Narodzenie), kantaty Johanna Sebastiana BACHA " Uns ist ein 
Kind geboren " BWV 142 mogliśmy usłyszeć cudowne opraco­
wania kolęd z Anglii, Austrii, Czech, Polski, Włoch i ...Ameryki!
Można tylko żałować, że okres kolędowania dobiegł końca...

JOHA

Na koniec warto, a nawet trzeba zauważyć, że wszystkie koncerty 
cieszyły się ogromnym zainteresowaniem, a każdy był połączony z 
kwestą przeznaczoną dla Fundacji Chorych na Stwardnienie Roz­
siane im.Bł. Anieli Salowy.

Wyznaczony kierowca
j Fundacja "Krzyś" wspólnie z MIVA Polska (agendą Komisji 
■Episkopatu Polski ds. Misji) oraz Fundacją Krzysztofa Hołow- 
-łzyca "Bezpieczny Kierowca" rozpoczęła akcję "Fundacja Krzyś 
trzeźwy i życzliwy kierowca ". Kampania pod hasłem "wyzna- 

fzony kierowca" prowadzona jest również w wielu krajach Eu- 
opy.

Ideą Akcji Krzyś jest wyznaczenie - podczas wszelkiego 
rodzaju spotkań osoby (kierowcy), która tego dnia nie będzie 

.Apożywała alkoholu, by bezpiecznie odwieźć rodzinę do domu. 
■Najważniejszym elementem naszej kampanii jest hasło: "dziś nie 

piję jestem Krzysiem" lub według naszego pomysłu "Ja prowadzę 
to nie piję i dla tego jeszcze żyję" .Cieszymy się, że hasła te stają 
|;ię modne.

Znany rysownik Andrzej Mleczko przygotował znaczek 
KRZYŚ, który przedstawia kierowcę mającego na głowie sym­
boliczny samochód, chroniący go przed alkoholem. Przygoto- 

•/aliśmy i przekazaliśmy kierowcom kilka tysięcy wpinanych 
naczków z wizerunkiem Krzysia, ale również odblasków i od­

blaskowych naklejek na samochód. Fundacja KRZYŚ i M1VA 
polska przygotowały również broszurę informacyjną o Akcji 
■500 000 sztuk)

W imieniu Fundacji "KRZYŚ" i MIVA Polska zwracamy 

się do Państwa z prośbą o wsparcie naszych działań. Dzięki temu, 
że fundacja jest zarejestrowana w sądzie, to otwiera możliwość 
pomocy w szerszym zakresie. Możecie Państwo nam pomóc, 
gdyż zgodnie z obecnymi uregulowaniami prawnymi w 2004 roku: 
* Każda osoba fizyczna może przekazać w roku podatko­
wym organizacji działającej w sferze pożytku publicznego do 350 
zł (to jest inna darowizna niż 1% należnego podatku). Kwotę tę 
odlicza się od podstawy opodatkowania. Oczywiście można prze­
kazać dowolnej wysokości darowiznę, ale odpisowi podlega tyl­
ko 350 zł. Darowizna musi być udokumentowana dowodem 
wpłaty na rachunek bankowy organizacji.
* Każda firma, osoba prawna (spółka z.o.o, spółka akcyjna, fun­
dacja, stowarzyszenie itp.) może przekazać darowiznę 10% do­
chodu organizacji działającej w sferze pożytku publicznego. Wy­
sokość odliczeń podatku nie może przekroczyć 10% dochodu.

W przypadku jakichkolwiek pytań lub wątpliwości proszę 
o kontakt

Z wyrazami szacunku i szczerej wdzięczności 
Ks. Marian Midura Michał Kopacki 
Fundacja "KRZYŚ" trzeźwy i życzliwy kierowca

Adres Fundacji: 03-729 Warszawa 4. ul. Byszewska 1, skr. Poczt. 
112
Tel/ (022) 6785983, fax (022) 7439527
Konto: Bank Millenium S.A. 05 1160 2202 0000 0000 4521 1444



6 lutego 2005 TYGODNIK SALWATORSKI
NR 6 (529) 4 |

g 
o 
K:

54 cc

i

*7
...V

i,
■ .

W święto Matki Bożej Gromnicznej wczesnym wieczorem katedra wawelska rozbłyskiwała 
światłem świec trzymanych przez siostry i braci zakonnych klasztorów krakowskich. Mszą św. 
odprawioną przez ks. bpa Jana Szkodonia dziękowano Bogu za dar życia kontemplacyjnego. 
Modlono się również o nowe powołania do życia klasztornego. PT

Fundacja Pomoc Krakowskiemu 
Hospicjum prowadzi 

Wypożyczalnię Sprzętu 
Medycznego

Nowa Huta - os. Centrum C bl. 10, 
teł. 644-65-50

(dojazd do PL Centralnego, budynek 
wewnątrz osiedla, wejście 

przełączką od strony 
restauracji "Stylowa", dojazd 

samochodem od ul. Przyjaźni)

Można tu wypożyczyć łóżka szpitalne, 
wózki inwalidzkie, balkoniki, laski, 

chodziki, kule, podnośniki 
Całkowity dochód jest przeznaczony na 

rzecz Hospicjum św. Łazarza
Wypożyczalnia  jest czynna:

pon. środy, piątki w godz. 10.00- 
14.00

wtorki, czwartki w godz. 9.00- 
17.00

Krajobraz znad Wisły
RECENZJA Z WYSTAWY DZIEŁ JACKA MALCZEWSKIEGO

Dzień się kończył. Ponad Wisłą było 
W owej stronie, kędy Wawel siedzi, 
Tak spokojnie, uroczyście, miło, 
Jako w młodej duszy po spowiedzi.
Stary zamek - wokoło topole,
Chat rybackich kilka w sadów wieńcu, 
Kilka białych domków na Zwierzyńcu, 
I błękitna, cicha Wisła w dole -
Oto wszystko, co w Nadwiślu było,
Ale wszystko tak się to złożyło, 
Że tu człowiek o szczęściu śnić może.
Michał Bałucki, “Cicha miłość” (przed 1887)

Zwierzyniec jest dla mnie niezwykle ważnym miejscem - 
tutaj się urodziłam, tutaj mieszkam nieprzerwanie od siedemnastu 
lat. Dorastam w jednej z najpiękniejszych części Krakowa. Z okien 
mieszkania widzę Wawel, nad Wisłę idę minutę. Z okien mojej 
szkoły można zobaczyć Kopiec Kościuszki. W najbliższej odle­
głości znajduje się Wzgórze Salwatorskie. Tam kiedyś mieszkał 
Jacek Malczewski... (...)

Ekspozycja umieszczona została w kilku salach pięknie 
odnowionej Kamienicy Szołayskich. (...) “Krajobraz znad Wisły” 
można ją było oglądać w 2004 roku. Wystawę stanowiły obrazy 
należące do Galerii Sztuki Polskiej XX wieku, mieszczącej się na 
11 piętrze Gmachu Głównego Muzeum Narodowego. W folderze 
wystawy czytamy słowa Dyrektor Muzeum Narodowego w Kra­
kowie pani Zofii Gołubiew: “Galeria (...) jest od paru lat w re­
moncie wymuszonym przez katastrofalny stan techniczny, a jej 
otwarcie przesuwa się, niestety, z roku na rok, z wielu różnych 
powodów. Skoro więc nasza publiczność jest pozbawiona moż­
liwości obcowania z dziełami powstałymi w tak ważnym dla pol­
skiej sztuki okresie, postanowiliśmy prezentować Państwu w 

częściach zasoby przyszłej Galerii.” Niezwykle ciekawa wysta-« 
wa “Krajobraz znad Wisły” była pierwszą ekspozycją z cyklu "Zj 
naszej galerii”.

Wydaje mi się, że rozpoczęcie cyklu od wystawy dzieł Jacka— 
Malczewskiego nie było przypadkowe. Artysta poświecił Krako® 
wowi serce, twórczość i wiele swego czasu, a jego pozycja 
sztuce polskiej XX wieku jest dominująca. Każdy zwiedzający 
mógł zapoznać się ze szczegółowymi informacjami dotyczącym® 
biografii artysty, a także z wiadomościami na temat źródeł inspi-" 
racji, charakterystycznych cech twórczości, techniki itd. Pomy­
słodawcy ekspozycji postarali się, aby obrazy słynnego malarza® 
pokazać na tle epoki. Przygotowano więc informator oraz dużcł 
plansz z cytatami fragmentów dzieł literackich i materiały zawie­
rające opinie twórców z przełomu XIX i XX wieku. k

Jak wiadomo, Jacek Malczewski był przede wszystkim® 
portrecistą i ten fakt znalazł swe odbicie na wystawie “Krajobraz 
znad Wisły”. Można było zobaczyć kilka ważnych portretów pędz-_ 
la Malczewskiego - na przykład słynny wizerunek Feliksa Jasień® 
skiego “Mangghi”, portret Rudolfa Starzewskiego (redaktora " 
“Czasu”, krytyka teatralnego) czy portret Stanisława Tomkowi- 
cza (historyka sztuki, konserwatora). Jacek Malczewski częste® 
ukazywał portretowane postaci na tle krajobrazu. Takie wpisanie" 
człowieka w pejzaż z pewnością jest bardzo trudnym zabiegiem 
artystycznym - Malczewski był w tym względzie mistrzem. Przed-® 
stawia! przeważnie postaci ujęte w popiersiu, naturalistyczni^ 
ukazane, umieszczone na pierwszym planie, więc jakby rozsa­
dzające ramy kompozycji. Jacka Malczewskiego uważano za jed-™ 
nego z najwybitniejszych portrecistów młodopolskich. Kazimier® 
Wyka, znany krytyk literacki, pisał w 1971 roku: “Liczba wyko­
nanych przez Jacka Malczewskiego portretów właściwych, kryp- 
toportretów i autoportretów chyba nigdy nie będzie znana v® 
wymiarze całkowitym.” ®
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Artysta był przede wszystkim malarzem ludzkiej twarzy. 
■ ym ciekawszy wydaje się pomysł, aby pokazać zwiedzającym 

przede wszystkim krajobrazy, powstające jakby na marginesie 
^^łównego nurtu twórczości Malczewskiego. Taką opinię słysza­
łam wielokrotnie, oglądając ekspozycję i później, rozmawiając ze 

^znajomymi na temat “Krajobrazu znad Wisły”. Podkreślam więc 
raz jeszcze ogromne znaczenie tej wystawy, trafność pomysłu i 
łasadność doboru dzieł!

Ci, którzy przyszli do Kamienicy Szołayskich nie posiada­
jąc informacji o życiu Jacka Malczewskiego, mogli uzupełnić swą 
lviedzę, czytając przygotowane materiały.
przyszły malarz urodził się w 1854 roku w Radomiu. W latach 
1872-75 studiował w krakowskiej Szkole Sztuk Pięknych, gdzie 

^■viele uwagi poświęcił mu Jan Matejko. Następnie kształcił się w 
Hłcole des Beaux-Arts w Paryżu. W 1877 roku powrócił do Kra­

kowa, a w latach 80. i 90. zwiedzał Europę (m. in. Mediolan, 
^Wenecja. Wiedeń). Od 1897 roku był członkiem-założycielem 

■Towarzystwa Artystów Polskich “Sztuka”.
W roku 1899 Jacek Malczewski wynajął na Zwierzyńcu 

willę, w której mieszkał do 1914 roku. W 1900 roku w Paryżu na 
«ystawie Światowej otrzymał srebrny medal za słynny obraz 

elancholia. Rok 1905 przyniósł cykl Zatruta studnia, a w 1907 
powstała pierwsza praca z cyklu Thanotos. Po wybuchu I wojny 

Jjwiatowej artysta wyjechał do Wiednia i tam namalował m. in. 
IfLntoportret w zbroi, Autoportret w białym stroju, rozpoczął cy­
kle: Polonia oraz Moje życie. Po dwóch latach wrócił do Krako- 
•a - zamieszkał przy ulicy Krupniczej. W latach 1918-19 malo- 

ał obrazy związane z aktualnymi wydarzeniami politycznymi. 
\V 1921 odszedł z Akademii Sztuk Pięknych i otrzymał order 
Polonia Restituta IV klasy. 1924 - to rok podwójnego jubileuszu 

■ acka Malczewskiego (70. urodziny i 50-lecie pracy twórczej). 
^Wielki artysta zmarł w 1929 roku - ciało zostało złożone w Kryp­

cie Zasłużonych na Skałce.

t Jak już wspomniałam, “Krajobraz znad Wisły” to przede 
szystkim wystawa zwierzynieckich pejzaży. Ich największą 
zaletą jest bardzo osobisty, subiektywny charakter. Przed tymi 

Tjniniaturami wciąż stali goście muzeum i oglądali je z zachwy­
tem.

Wspomnijmy tutaj dwie z nich - Pejzaż znad Wisły i Widok 
ja Kraków ze Zwierzyńca (obydwie z roku 1905). Te dzieła są 
■wyjątkowe ze względu na kompozycję i kolorystykę. Mają w 

sobie niezwykłą lekkość i urok. To pejzaże sentymentalne. Na 
obydwu na pierwszym planie ukazane zostały drzewa. W oddali 

Kaś “wznosi się” klasztor Norbertanek, a jeszcze dalej - Wzgórze 
^Wawelskie (Widok na Kraków ze Zwierzyńca). W Pejzażu znad 

Wisły podkreślony został horyzontalizm terenu. Wisła na tych pięk- 
«ych miniaturach ma wspaniały, szaro-biały kolor. Wspaniale 

ostały oddane zielenie drzew i temperatura kolorów. Widok na 
Kraków ze Zwierzyńca malował artysta w Boże Ciało 1905 roku, 

<ięc na obrazie znalazły się niemal już letnie, różnokolorowe łąki.
Szczególną uwagę zwraca mały olejny obrazek Pejzaż wiej­

ski z drogą z roku 1919. Na pierwszym planie dostrzegamy dach 
(ilomku, a w oddali sylwetkę drugiego domu. Z lewej strony wid- 

■licje droga prowadząca w głąb lasu oraz rząd drzew. Co charak­
terystyczne, nie ma tu ludzi; panuje cisza, niczym nie zmącony 

spokój. (...) Urzekający jest również obraz Pejzaż z synem artysty 
lir; ścieżce z roku 1915. Widzimy tu młodego chłopca - Rafała, 

^^srzyszłego wybitnego akwarelistę - jedną z barwnych postaci 
życia artystycznego Zakopanego lat międzywojennych.

Niezwykłe wrażenie wywierało na widzach płótno zatytu­
łowane Don Kichot i Sancho Pansa. Jest to obraz z lat 1895-

1900 z kolekcji Karola Lanckorońskiego. W muzealnym opisie 
tego obrazu znalazłam informację, jakoby przedstawionymi bo­
haterami byli: Karol Lanckoroński i Jacek Malczewski, podróżu­
jący kiedyś po Azji Mniejszej, nad Morze Martwe. Spoglądając na 
to dzieło, byłam zafascynowana kolorystyką i niezwykłym dzia­
łaniem emanującego światła. Zaskakujące jest to, że obraz, utrzy­
many głównie w ciemnej kolorystyce, potrafi przy udziale żółcie­
ni, bieli i szarości przyciągać uwagę widza swoim ciepłem i spo­
kojem. Kompozycja jest raczej oszczędna - składają się nań sko­
sy i poziomy. Jackowi Malczewskiemu wspaniale udało się od­
dać nastrój odległych stron, w które zapuścili się wędrowcy po­
szukujący przygód. Ten obraz zachwyca; można było usiąść w 
pobliżu i kontemplować jego piękno. (...)

W Kamienicy Szołayskich pokazano około 30 obrazów 
olejnych i właściwie każdy z nich zasługiwał na szczególną uwa­
gę. Motywy, które mogłyby się wydawać prozaiczne i banalne 
(np. płoty, schodki, studnie, ogrody, łąki), świadczą o niezwykłej 
wrażliwości artysty na otaczającą go rzeczywistość. Namalowa­
ne ręką mistrza uzyskują inny wymiar, ale wciąż są elementami 
realnej przestrzeni, w której lubił przebywać.

Katarzyna Kos
uczennica szkoły plastycznej przy ul. Mlaskotów

OCALIĆ OD ZNISZCZENIA...
W obecnych czasach, przepełnionych pośpiechem i zdo­

bywaniem za wszelką cenę sukcesu, liczba powołań do zakonu 
Kamedułów gwałtownie spadła. Obecnie w klasztorze na Srebr­
nej Górze mieszka 10 braci. Nie są oni jednak w stanie utrzymać 
na odpowiednim poziomie całego zabytkowego kompleksu klasz­
tornego, ani podejmować samodzielne finansowanie renowacji.

Dlatego po 400 latach, szczególnie teraz, mnisi zwracają 
się z prośbą do wszystkich ludzi dobrej woli o finansowe wspar­
cie eremu. Poniżej podajemy numer konta bankowego, na które 
można wpłacać darowizny na rzecz klasztoru.

RD

Bank PKO SA, 1 oddział Kraków, konto: 
26124014311111000010458286 (PLN)

lub (Euro)
Bank Handlowy "Ćitybank"

97103000190109784015067054

* Ofiarę można złożyć także podczas osobistej wizyty w 
eremie, najlepiej wcześniej uzgodnionionej telefonicznie 

pod numerem : (+48) 12 429-81-80, fax (+48) 12 429-72-93 
(ze względu na reguły rządzące życiem zakonnym 

nie posiadamy poczty elektronicznej).

Badania mammograficzne
Centrum Medycyny Profilaktycznej przy ul. Komorowskiego 
12 zaprasza na bezpłatne badanie mammograficzne Panie w 
wieku 50-69 lat, które przez ostatnie 2 lata nie robiły takich 
badań.
Telefon - rejestracja ogólna:
4212366, 4210504. 4212401 wewn. 85.
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Ogłoszenia parafialne 
i krótkie informacje

* * *
W niedzielę 6 II po mszach św. krótka adoracja Najświętszego 
Sakramentu.

* * *
Składka na tacę przeznaczona jest na potrzeby Seminarium Du­
chownego, a do puszek przed kościołem dla najbiedniejszych 
naszej parafii.

* * *
6 II o godz. 18.00 spotkanie Kół Różańcowych w sali pod pleba­
nią, połączone ze zmianą tajemnic.

* * *
7 lutego, w poniedziałek, Msza św. wypominkowa o godz. 19.00.

* * *
Nieustanna nowenna do Bł. Bronisławy we wtorek o godz. 19.00.

* * *
11 lutego, w piątek, zapraszamy na pierwszą Drogę Krzyżową - 
dzieci na godz. 17.00, młodzież i dorosłych na godz. 18.00.

* * *
13 lutego, w niedzielę, Gorzkie Żale w naszym kościele o godz. 
18.00.

11 lutego wspomnienie NMP z Lourdes - święto patronalne 
wszystkich chorych i Apostolstwa Chorych.

13 Światowy Dzień Chorego, którego obchody w 
Archidiecezji Krakowskiej odbędą się w Sanktuarium Bożego 
Miłosierdzia w Łagiewnikach o godz. 11.00. W tym dniu, w 
piątek, pamiętajmy w modlitwach o naszych chorych i służbie 
zdrowia.

IV Krakowie
Było:

~ W ub. roku wydano w naszym mieście 100 tys. dowodów 
osobistych, zameldowano 54 697 osób, a wymeldowano 14 
tysięcy. Kraków ma 745 tys. mieszkańców
~ W pracowni tomografii komputerowej Szpitala Jana Pawła II 
zainstalowano jeden z najnowocześniejszych tomografów, któ­
ry działa szybciej i lepiej
~ W zeszłym roku do pojemników do segregacji odpadów kra­
kowianie wrzucili 678 ton szkła, 25 ton metalu, 199 ton papieru i 
106 ton plastikowych butelek. Butelki przez krótki czas były zbie­
rane również w szkole. Wiemy jednak, iż notorycznie z koloro­
wych dzwonów odpady są wybierane przez bezdomnych

Jest:
~ Gmina finansuje obiady dla osób, których przychód wynosi 
mniej niż 691 zł (osoba samotna) lub 474 zł (na osobę w rodzi­
nie). Obiad kosztuje gminę 3 zł i ma 840 kalorii
~ "Stop pornografii" to akcja Małopolskiej Młodzieży Wszech­
polskiej, która występuje przeciw publicznemu prezentowaniu 
w kioskach treści pornograficznych, szczególnie gdy są obok 
prasy dziecięcej i młodzieżowej
~ Z roku na rok coraz więcej dzieci choruje na ospę wietrzną i 
świnkę. Obecny rok zapowiada się równie źle jak poprzednie

Papieskie intencje na luty 2005:

Ogólna: Za chorych, a zwłaszcza za najbiedniejszych spośrói 
nich, aby otaczano ich troską i opieką lekarską odpowiadającą icl 
ludzkiej godności.

Misyjna: Za misjonarzy i misjonarki, aby coraz bardziej sobi 
uświadamiali, że jedynie dzięki żarliwej miłości do Chrystusa możn; 
skutecznie i przekonująco przekazywać Ewangelię.

Diecezjalne Centrum Informacji Promocji i Turystyki organizuje 
pielgrzymkę do Rzymu na obchody liturgii Wielkiego Tygodniki 
wraz z Ojcem Świętym Janem Pawłem II w terminie od 21 do 3(j 
marca 2005 r.
Koszt wynosi 1540 zł. Zapisy trwają do 20 lutego w Diecezjalnym 
Centrum, ul. Wiślna 12.

Chorzy na astmę mogą uczestniczyć w bezpłatnych 14- 
godzinnych kursach - wykłady i ćwiczenia - w Katedrze Choróll 
Wewnętrznych przy ul. Skawińskiej 8. Początek kursu 1 marca! 
5 kwietnia, 10 maja, 7 czerwca. Zgłoszenia: tel. 430-52-66 w 
314 (8-14) oraz 431-23-45

Kalendarzyk liturgiczny: 

*** 6II (niedziela) - 5 Niedziela zwykła
Czytania mszalne: Iz 58,7-10; 1 Kor 2,1-5; Mt 5,13-16
* św. Pawła Miki i Towarzyszy, świętych męczenników
* ** 7II (poniedziałek) - bł. Piusa IX, papieża
* ** 8 II (wtorek) - św. Hieronima Emilianiego, zakonnika i św. -
Józefiny Bakhity, dziewicy
* ** 9 II (środa) - Środa Popielcowa, obowiązuje post ścisły i I 
abstynencja
* ** 10 II (czwartek) - św. Scholastyki, dziewicy
* ** 11 II (piątek) - Najśw. Maryi Panny z Lourdes
- XIII Światowy Dzień Chorego 

~ W Muzeum Etnograficznym (Plac Wolnica) znajduje się nowa 
stała ekspozycja sztuki ludowej
~ Tylko 307 psów ras uznawanych za agresywne jest zareje­
strowanych w Krakowie
~ Lodowisko na Błoniach czynne jest od 8.00 do 22.00, wstęp ’ 
7 zł (ulgowy 5 zł). Za 5 zł można również wypożyczyć łyżwy. 
Podczas ferii w godz. 9-10, 11-12 i 13-14 dzieci za okazaniem 
legitymacji szkolnej będą mogły prawdopodobnie wejść bez­
płatnie (za wypożyczenie łyżew muszą jednak zapłacić)

Będzie:
~ W przyszłym roku Rzemieślniczy Klub Sportowy "Juvenia" 
mieszczący się na Błoniach koło Rudawy, będzie obchodził 100- 
lecie. Klub marzy o kanalizacji i nieutrudnionym dojeździe do 
budynków
~ Do 7 marca można zgłaszać kandydatów na "8 Wspania­
łych". Poszukiwana jest młodzież w wieku 14-19 lat. Laureaci 
wyłonieni zostaną 31 marca

Być może:
~ Prawdopodobnie trzy przejścia podziemne będą monitoro- , 
wane: w Czyżynach, na pl. Boh. Getta o pod. ul. Konopnickiej. 
W Krakowie jest 16 podziemnych przejść
~ W Mydlnikach powstanie II Kampus AGH (budynki dydak­
tyczne, laboratoria, mieszkania dla pracowników >

 opr. BS
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ORGANY

Stanisław KOKOSZKA - wprowadzenie i słowo wiążące

Parafia Najświętszego Salwatora w Krakowie 
Honorowy Patronat - Ks. Infułat Jerzy Bryla

Jan KOKOSZKA 
Urszula DEREŃ-KOKOSZKA 

Zygmunt KOKOSZKA

W programie:

H. Bach, J. C. Bach, J. M. Bach, J. C. F. Fischer, J. J. Froberger, 
J. K. Kerll, F. X. Murschhauser, J. Pachelbel, F. W. Zachów

Kościół SS. Norbertanek na Salwatorze w Krakowie, ul. Kościuszki 88
6 lutego 2005 (niedziela) - godz.17.15

WSTĘP WOLNY
Koncert połączony z kwestą <Jt» FUNDACH NA RZECZCHORYCH NA SM IM. Bt.. ANIELI SAI.AWY

MUZYCZNE WIECZORY 
NA SALWATORZE

Muzyka organowa 
Szkoły południowo 

i środkowo niemieckiej

Patronat medialny: Tygodnik Salwatorski

Z SERWISÓW
INFORMACYJNYCH

z

O

W środę 2 lutego w naszym kościele wystąpiła z 
koncertem kolęd i pastorałek znana diwa operowa Wan- 

IBa Polańska. Artystce towarzyszył głos Jerzego Sypka - 
lównież solisty Opery Krakowskiej. Był to niezapomnia­

ny koncert! RED

BIBLIOTEKA
BELETRYSTYKA
RELIGIA
NAUKA

PARAFIALNA

ZAPRASZA

W NIEDZIELE
od 17:30 do 19:00

W SALI POD PRZEDSZKOLEM - WEJŚCIE OD STRONY ZAKRYSTII

31 stycznia w Warszawie zmarł w wieku 91 lat Jan Mulak, legendar­
ny twórca i trener polskiego wunderteamu lekkoatletów z lat 50. i 60. XX 
wieku. Odszedł człowiek wielkiego serca, wielkiej uczciwości i prawości, 
znakomity sportowiec, trener, przedwojenny działacz PPS, senator RP i 
dziennikarz.

„JŚw. Jan Paweł II, przewieziony 1 lutego do szpitala, czuje się le­
piej” - poinformował rzecznik Stolicy Apostolskiej Joachim Navarro -Valls. 
Przewiduje się, że Ojciec Św. pozostanie w szpitalu co najmniej tydzień. 
Lekarze stwierdzili u papieża zapalenie krtani i tchawicy - powikłania po 
przebytej ostatnio grypie. Mimo choroby, papież pracuje dalej: wiele pisze, 
koresponduje, a 2 lutego mianował kilku nowych biskupów i kardynałów. 
Pod klinikąGemelli zebrały się tłumy zatopione w modlitwie o zdrowie Chry­
stusowego Namiestnika. Mimo choroby, Jan Paweł II już planuje wspólną z 
wiernymi modlitwę Anioł Pański na placu Św. Piotra.

Prezes Leon Kieres poinformował, że z IPN nie wyciekła żadna lista 
agentów. Wyjaśnił, że to, co krąży wśród dziennikarzy, to skopiowany przez 
kogoś rejestr 240 tys. osób mających swoje materiały w IPN. Rejestr jest 
dostępny w bazie internetowej czytelni IPN. Dziennikarz „Rzeczpospoli­
tej”, Bronisław Wildstein przyznał, że to on wydrukował listę. Zapewnił 
jednak, że nie mówił, iż jest to tzw. lista ubecka - jak jąnazwali dziennikarze 
„Gazety Wyborczej”.

Bronisław Wildstein po opublikowaniu tzw. „listy Wildsteina” od­
szedł z redakcji „Rzeczpospolitej”. Redaktor naczelny gazety, Grzegorz 
Gauden stwierdził, że „nie widzi możliwości współpracy z nim”. W inteme- 
cie, na jednym z zagranicznych serwerów, pojawiła się niebawem owa li­
sta, siejąc popłoch wśród wielu prominentnych postaci naszego życia poli­
tycznego i społecznego. Kolegium IPN uznało, iż Wildstein nie złamał pra­
wa, publikując „swą” listę, której zawartość znajdowała się na oficjalnych 
stronach Instytutu i każdy miał do niej dostęp.

Sejmowa Komisja Odpowiedzialności Konstytucyjnej badająca pra­
widłowość prywatyzacji PZU SA przesłucha 15 lutego premiera Marka Belkę 
- poinformował szef komisji, Józef Zych (PSL).
®” Ponad cztery godziny trwała w Tatrach akcja sprowadzania trójki 
turystów, którzy utknęli pod szczytem Świnicy. Tuż przed zmrokiem 30 
stycznia turyści zadzwonili do TOPR o pomoc. Śmigłowiec Mi-2 prze­
transportował w rejon Świnicy pięciu ratowników, którzy żlebem wypro­
wadzili turystów na grań, a potem na Kasprowy Wierch, skąd zjechali do 
Kuźnic specjalnie uruchomioną kolejką linową.

30 stycznia w Iraku odbyły się wybory powszechne. Lokale wybor­
cze zamknięto o 15.00 naszego czasu. Wybory przebiegły w huku bomb, 
pocisków i ładunków wybuchowych. Rebelianci atakowali lokale wybor­
cze i głosujących. 36 osób zginęło, a 96 zostało rannych.

„Rzepa pomogła nam w osiągnięciu długowieczności” - twierdzą 
najstarsze szwedzkie bliźniaczki, 100-letnie Siri Inguarsson i Gunhild Gael- 
Istedt. Podczas 1 wojny światowej podstawą ich diety była właśnie rzepa.

Rada Krajowa SLD znaczną większością głosów opowiedziała się za 
jesiennym terminem wyborów parlamentarnych. Jesień poparło 78 człon­
ków RK SLD, przyspieszone wybory na wiosnę - 22. Rada opowiedziała 
się także za przeprowadzeniem referendum w sprawie ratyfikacji traktatu 
konstytucyjnego UE wraz z 1 turą wyborów prezydenckich.

38 min 175 tys. osób liczyła pod koniec ubiegłego roku ludność 
Polski - podał GUS. W porównaniu z 2003 r. było nas o 16 tys. mniej. W 
2004 r. urodziło się o ponad 5 tys. dzieci więcej niż w roku poprzednim. 
Jednak w porównaniu z 1990 r. liczba urodzeń spadła o 1/3.

Czterostronicowy autograf Etiudy cis-moll op. 10 nr 4 Fryderyka 
Chopina, sygnowany w języku polskim, został przekazany przez resort kul­
tury do zbiorów Muzeum Fryderyka Chopina w Warszawie. Etiudę zaku­
piono podczas grudniowej licytacji w londyńskim domu aukcyjnym Sothe- 
by's za 300 tys. funtów.

pks
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Spotkania z Ewangelią (11) 
5 niedziela zwykła
Iz 58,7-10; 1 Kor 2,1-5; Mt 5,13-16 Jesteście solą ziemi...

"Tak niech świeci wasze światło przed ludźmi, aby widzieli wasze dobre uczynki..." (Mt 5,16)

A. Przeczytać
W 5 niedzielę zwykłą Kościół odczytuje kolejny rozdział 

Kazania na Górze, które jest jakby kodeksem moralnym chrze­
ścijanina. „Kazanie na Górze” to raczej symboliczny tytuł. Wpraw­
dzie Mateusz pisze: „Widząc tłumy, wyszedł na górę”, nigdzie 
jednak nie ma wzmianki jakie to miałoby być wzniesienie. Św. 
Mateusz przez całą Ewangelię chce ukazać Jezusa jako Tego, 
który jest wypełnieniem obietnicy Boga, Mesjaszem zapowiedzia­
nym w Starym Testamencie, stąd ciągle słyszymy: „Tak miało 
się spełnić słowo powiedziane przez Proroka (np. Mt 2,15; 2,23; 
3,3; 4,14 i wiele innych). Góra Błogosławieństw też jest raczej 
symboliką: odniesieniem do góry Synaj, na której Bóg ogłosił 
Mojżeszowi swoje przykazania. To Góra Objawienia, a nie miej­
sce geograficzne. Tym bardziej, że Łukasz z kolei w swojej Ewan­
gelii pisze inaczej: „[Jezus] Zeszedł z nimi na dół i zatrzymał się 
na równinie”, tam przedstawił błogosławieństwa.

Nic tu nie znaczy ilość metrów nad poziomem morza. Je­
zus uczy nas jak mamy żyć, ot co.

B. Przemyśleć
Błogosławieni cisi, cierpiący prześladowania, którzy się 

smucą - to kusi, by całe nasze chrześcijaństwo zamknąć na klucz, 
schować się przed światem, usunąć się na bok i niech się dzieje 
co chce. A tymczasem Jezus mówi: Nie zapala się światła i nie 
stawia pod korcem ale na świeczniku. Wy jesteście solą ziemi.

Wprawdzie Ewangelii nie czyta się jak książki: od deski do 
deski (jeden rozdział starczy na długie wieczory rozważań), poje­
dyncze fragmenty trzeba jednak łączyć z całą nauką Jezusa. Bo 
błogosławieni cisi, ale Jezus z furią wyrzucił przekupniów ze 
świątyni. Błogosławieni sprawiedliwi, ale ostatni robotnicy w 
winnicy też otrzymali po denarze. Przy stole zajmujcie ostatnie 
miejsca, ale nie chowa się światła pod korcem. Dzień święty świę­
cić, ale Jezus w szabat nauczał i uzdrawiał. Jeśli skupimy się 
tylko na jednym fragmencie Ewangelii i na nim oprzemy swoje 
życie, może okazać się, iż jest ono coraz bardziej faryzejskie, 
niby zgodne z literą Prawa, a zabrakło chrześcijańskiego ducha. 
Że jest to jakoś wykoślawione, żeby nie powiedzieć: czasem 
śmieszne. To dlatego trzeba ciągle czytać Pismo Święte. Nie 
„przeczytać”, nawet nie: przeczytać pięć razy całe, ale czytać 
ciągle na nowo, by nauka Jezusa była ciągle świeża, na wycią­
gnięcie ręki.

Tylko dla dziecka wszystko jest czarne albo białe. Życie 
jest o wiele trudniejsze. Być dorosłym w wierze to umieć wy­
brać. Umieć zadecydować jakie zachowanie jest słuszne. To bywa 
czasem bardzo trudne. I choć nie lubimy zakazów i nakazów, 
kiedy przychodzą dni trudnego wyboru, doceniamy prostotę 
Dekalogu. Marzy nam się wtedy, by całe nasze życie było rozpi­
sane na tak i nie. Wprowadzimy parę informacji do komputera i 
pojawia się odpowiedź: zrób tak a tak. Wypełnianie zakazów i 
nakazów wcale nie jest takie trudne, przy odrobinie dobrej woli.

Ale wziąć odpowiedzialność za swoje decyzje, podejmować je - 
bywa trudne. Maszyna może podjąć trafne decyzje. Sprawiedlij 
we decyzje. Ale ludzkie decyzje może podjąć tylko człowiek" 
Decyzje pełne miłości i miłosierdzia, które często przekraczają 
ramy sprawiedliwości, musi podjąć człowiek.

A przecież „Wy jesteście solą ziemi”. Gdyby tak wszystkl 
przemyśleć, wziąć na serio, czy nie zrodzi się lęk, że Bóg za 
bardzo mi zawierzył, zbyt szybko uwierzył w moje możliwoścife 
Pewnie tak. Gdybyśmy się poddali temu lękowi, nie zrobilibyśmł 
w życiu nic. Na wszystko byłoby jeszcze za wcześnie. Ale tam, 
gdzie jest Bóg, wszystko jest trochę inne. Skoro postawił mnie w 
takiej sytuacji, to znaczy, że sobie poradzę. Nawet jeśli, po ludzki 
biorąc, podjęłam złą decyzję, to jeżeli moje intencje były szczerb 
nie zepsuję Bożego planu, nie zniszczę Mu świata, ani nawet swo­
jego życia nie zniszczę. Zaufanie to podstawa wiary. Bóg jesi 
większy niż moje pomyłki.

W dniu chrztu Bóg zapalił we mnie światło. Nie chowa się 
światła pod korcem. Ono świeci nie tylko dla mnie, ale i dla inj 
nych, dla wszystkich „moich”. Jeśli go zabraknie, ktoś przechol 
dzący obok może przez to zbłądzić, zagubić drogę.

Nie chowa się światła. Trzeba tylko się starać być mniej 
szym, by nie zasłonić Boga. Bo „tak niech świeci wasze światli 
przed ludźmi, aby widzieli wasze dobre uczynki i chwalili Ojc" 
waszego, który jest w niebie”. By chwalili Ojca, nie nas.

C. Przemodlić I
- Prośmy Boga o łaskę coraz lepszego rozumienia Słowa Bożego 
i o dar mądrości w podejmowaniu trudnych decyzji życiowych! 
- Módlmy się za tych, których praca zawodowa stawia na świeczj 
niku, aby umieli oddzielić swoje zasługi od zasług ludzi, którzy 
byli przed nimi lub są obok, a także swoje umiejętności od pomoj 
cy Bożej i Jego błogosławieństwa. I
- Dziękujmy Bogu za łaskę chrztu świętego, za wiarę, która tylk" 
w niewielkiej części jest naszą zasługą, jest raczej bezinteresow­
nym Bożym darem, którego nie odrzuciliśmy i który bardziej luli 
mniej gorliwie pielęgnujemy.

Teresa

---------------------------------i„Gdy mówimy do ludzi tylko w prawdzie, nasze słowa budzą H 
niechęć i odrazę, ale gdy mówimy w prawdzie i miłości, na 
pewno serca rozpłomienią” (Prymas Stefan Wyszyński) g

,,Im ktoś ma więcej w sobie wewnętrznego skupienia i prosto- i' 
ty, tym liczniejsze i wznioślejsze rzeczy pojmuje bez trudu; | 
odbiera bowiem z góry światło poznania”. (Tomasz a Kempis) | 

„Gdybyśmy byli pokorni, nic nie mogłoby nas odmienić - ani 
pochwała, ani dezaprobata. Jeśli ktoś by nas krytykował, nie k 
czulibyśmy zniechęcenia. Jeśli ktoś by nas chwalił, również | 
nie czulibyśmy się dumni.” (Matka Teresa)J
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